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Obie gaz e ty  warszaswkie, pod dniem a 4 stycznia 
z W arszaw y  umieściły, jak następuje:

 ̂Doniósłszy o zgonie nieodźałowaney pamięci Tadensza 
Kościuszki, umieszczaliśmy i umieszczamy cięgle obchody 
żałobne, poświęcone na cześć tego Bohatyra Polskiego. 
Dziś,z tein większym pośpiechs-m udzielamy Publiczności 
dwie odezwy Ministra Sekretarza Stanu Królestwa:  
pierwszą do Namiestnika Królewskiego, drugą do P. 
Zeltner , byłego Ministra Rzeczy-pospolitey Szwaycar- 
skiey w P aryżu  , tłumaczące wolą i wspaniałomyślne 
uczucia Nayiaśnieyszego Cesarza i Króla, względem na­
szego współrodaka.

M inister Sekretarz Stanu.
Ma honor udzielić Nam iestnikowi W olą NAYJA-  

S N lL Y S Z r ,G (J  P A N A , w yp isan ą ,  jak następuje: -
N ayjaśn ieyszy  Cesarz i Król J m o h . z  ukontentowa­

niem dowiedział się, tak o czci, od dane y  pamiątce Jenera­
ła Kościuszki, iak i  o powszechnym życzeniu powrócenia 
oyczystey z iem i , zwłok lego mężnego i  cnotliwego W o­
jow nika . Pochwalaiąc powody, ja k ie  powodowały to ż y ­
czenie^ nie Zi r ho wał sobie N (1y j  r.iuiey <zy P an , oznacze- 
tiia mieysca, gdzie ma bydz Jenerał Kościuszko pocho­
w anym : g d y  i  nie chce Jego Cesarsko- Królewska Mość hy- 
naynm iey_ kierować życzeniem , z  własnego publiczności 
natchnienia pochodzącem. Skoro w  tey mierze zgodne sta­
ną zdan ia , Nam iestnik da znać o tern Nayjaśnieyszem u  
P anu , a wtedy Jego Cesarsko-Królewska Mość nieornie- 
szka polecić swemu M inistrowi w Szw aycaryi, dopomnie- 
nia się o wydanie ciała Kościuszki osobom, do odebrania 
tayznaczonym. Moskwa dnia 22 Listop. ( 4 gr ud j  1817 r.

(Codpisano) Ig. Sobolewski.

Z  M oskwy dnia  21 (4) Grudnia 1817.
DoJMPana Zeltner , byłego Ministra Rzeczypospo-  

Jitey Szwoycarskiey w P aryżu .
Pospieszyłem przedstawić Cesarzowi i Królowi Jmci, 

memu Miłościwemu ta n u , lis t , w którym IV. W C P an do­
nosisz o śmierci Jenerała Kościuszki.

Z  upodobaniem Jego Cesarsko-Królewska M ość od­
dawał zawsze sprawiedliwość męztwu, wspaniałomyślnemu 
poświęceniu się, równie i charakterowi wielkości i  prosto- 
*y, ja k ie  znamionowały tego walecznego i cnotliwego O- 
brońce I Jolski.

Cesarz i Król Jmć dzieli powszechną żałobę , ja ką  
i śniieić Kościuszki rozpostarła w jego  oyczyżnit: nienmiey 

obchodzi Go szczerze i a l , iak i M u W . W C P . za  pośre- 
t dnictwem moiem w ynurzasz.

P rzy ym  W . W C P an zapewnienie etc.
M inister Sekretarz Stanu Królestwa Polskiego.

(Podpisano) Sobolewski.

Deputacya Senatu, przez obwieszczenie pod dniem 
2o stycznia, wezwała obywateli do składania w  kan- 
cellaryi Senatu, praw i dowodów na używanie zasczy- 

szlachectwa i tytułów honorowych.
Gazety warszawskie umieściły także doniesienia , 

® żałobnych obchodach, pamięci Jenerała K ościuszki, 
Poświęconych, a uroczyście odprawianych, d. i 4  stycz. 
*"■ t- w P łocku , d. 8 w  Raw ie , a3 grud. r. z. w  Hru- 

iszowie. ________

WIADOMOŚCI ZAGRANICZNE  
A n g l i a .

( Z  g a z .  b e r i )  L o n d y n .. d n ia  9  s ty c z n ia .  N a ­
stępujący o to ln ik  rozesłany zosta ł  do w szystk ich  
ministeryalnych cz łonków  parlamentu. „  Pouieważ,  
za zebraniem się parlamentu, maią bydź iem u r z e ­
c z y  wielkiey wagi przedstaw ione , p r z e to  w z y ­
wam WPanów, ażebyście się, we w torek , d~ 2 7  z e ­
brali do Izby m ższey. Mam zaszczy t  e tc .  C astle~  
re a g h .

Xiążg Wellington  spodziewany je s t  za dni k i l ­
ka do L o n d yn u . W ezorayszy K uryer zawiera z n o ­
wu na gciu stronicach podpisy na pomnik dla X ig -  
żny Karoliny, zacząwszy od  jedney  gw inei do j e d n e g o  
azyli inga. ,

W szyscy  więźnie stanu, s tosow n ie  d o  o b ­
jawionego sobie rozkazu, zobowiązali się na piśmie  
stanąć za wezwaniem, wyjąwszy d w óch  w L o n d y ­
nie  i dw óch w M a n ch e s te r ,

Order, który teraz Xiążg Rejent, p od  nazw i­
skiem o r d e r u . W elch , stanowi, m ała tu z  zamiar  
Królowa A n n a  ustanowić, z  okoliczności sinierci ie y  
syna, Xiążgcia G loucester. Projekt iey znayduie s i f  
w papierach jezuickich w Q x f  rd .

Dnia 6 t  m. umarł paź królew ski P. E t .  
derd  B ył on, bez  wątpienia, naystarszyra paziem  
na śmiecie, bo miał i u o  lat: ieszeze za e z 3sow  
r z e g t  ago spełniał obowiązek p3zia pokojow ego.

Podług prywatnych, ale wiary godnych l is tó w ,  
z  L o ndynu  (pisze gazeta berlińska) m inistrow ie  na 
następuiącem posiedzeniu parlamentu, maią podać  
proiekt r e s ty tu c y y n y  baukowys maiący trw,ac c»d 
lipca następującego przez  dwa jeszcze  lata. J e ż e -  
li zgodzą się d y rek to ro w ie  banku na pew n e r a a .  
dyfikseye^ rzecz  ta publicznie roztrząsaną będzie.

('Z Q N r. Reob )  Ciągle tu wyporządzaią i 4 przew o­
zowe okręty.na k tórych  przyszłego  lata ma się przed­
sięwziąć podroż ku p ó łn o cy ,  w c e lu  now ych  odkryć.  
Dwa z nich, przez eiasning D a v is , a dwa na w schód  
G ren ln n d yi  ku północnem u biegunowi przedzierać  
j ig  maią. Z te y  oko licznośc i,  spodziewają sig p r z y -  
naymniey dow iedzieć: czy  G re n la n d ya  i*sk w yspą,  
albo c z y  sig łą czy  z  A m e r y k ą  lub A zy ą .  ( D a w n o  
wiadomo, że z A z y ą  nie łą czy  sig )

Sir G ore Ou te p t ji  dawnieyszy p o s e ł  B r y ta n i i  
W. przy  dw orze  perskim, drukuie tera* pod s w o -  
iem okiem ważne dz ie ło  o tem  państwie. n a ­
ło ż y ł  w ty m  celu  udzielną w dobrach sw ych dru­
karnią. i l i tery  oryenta lne  raaiącą: c o  w sz y s tk a  
z  L o n d yn u  sprowadził. Spodziewają sig, ż e  w d z ie ­
le  tem w iele  będzie ważnych r z e c z y ,  do h i s to r y i  
i topografii t e y  częśc i  A z y l  na leżących.

Gazety londyńskie przepowiadają zaślubieni*  
sig iednego z  synów P. F ra n c is zk a  B u r d e tta  z  córk^  
Xiazgcia Marlborough.



D. 2p grudnia s rana  w zbro iowni w Woolwich 
(pod  Londynem) wybuchnął  pożar ,  k t ó r y  wielkie 
szkody zrządził.

Podług  gaze ty ryzkiey:  od czasu burzy ,  k tó ra  
S x październ ika  w Indyach zachodnich była. żó ł ta  
g o rącz k a  zupełnie tam zginęła- _

K ró l  hiszpański wydal  wyrok,  iż  handel  nie- 
wolmkami n - a ' b y d z  osbatecznie zniesiony w roki 
j g z o ,  a wykracza ący podpadnie surowey  karz,*
dz is ięcio-letniego wygnania.

P. Józe f hanks.  Preztes Królewskiego Towa 
r z y s t w a  umie ję tnośc i ,  naradzał  się kilkakrotnie 
e  Admira l icva ,  względem uezoney <wjprawy, ma- 
iaci y się wysłać do bieguna p ó ł n o c ń e g o , zlozo- 
u e y  z 4 wielkich o k rę to w  grenlandzkich, miedzią

Wynalez iono  t u  nowy sposob używania bagne­
tów.  Czynione doświadczenia przekonały  o lego
użyteczności .

Podczas os ta tn iey ok ropney  bu r?y  w Indyach 
Z a c h o d n ic h ,  w samey Martynice blisko i o o o  łu ­
dź,  życie u t rac i ło .  T rw a ła  tam burza gó godzin, 
i zn  milionów franków szkody'  zrządziła.  Hrabią 
V augiraud,  Wie lkorządca,  pozwoli ł  tam b e z p ła t ­
nie sprowadzać żywność.

—  ------------

>P r  u s s y.
X ia ie  Pruski  W ilh e lm  syn królew,. powrócił  

dnia xr'  k. m. % p od róży  awoiey przed»igwzi?tey
d o  fe te rsb w g 't  i M oskwy,  *  tow arzys tw ie  jene­
rała majora Natżmer  i Rośsyyskiego jenerała majora
D etlken h O rf T

Dnia 4 m ^ b .  s tolica nasza utraci ła  Pana Wal. 
t.ra, króle,  taynego radcę pierwszego  P r o f e s o ­
ra  fisyki. aoa tumh i sztuki  połozmczey,  członka, a- 
y .d e m h  um ie ię tnóśc i . u rodzonego w króltioąu  
w Prusiech dnia i l ipca * 7 ;54 O prócz  pum d -  
zv tecznych ,  k tó r e m i  nauki zbogacił ,  zostawił ro-  
v n i e  wielki skarb w swoim anatomicznym gabine­
cie k t ó r y  iest  dzićłem 5oIetn iey m ezm ordow m ey  
jego n. lnosci,  a k tó ry  Kroł  Jm ć  z Królewską za­
kupił  hoynością.  i każdemu wolny do mego o tw o­

rz y ł  p rzys tęp .  _ _ _ _ _ _

N i e m c y
W  Wiedniu  u t r zy m u ią  z niejaką pewnością,  

że sprzymierzeni  M o n a rc h o w ie  przy  końcu tego 
łata w 0 / t s d f d o r f  nie w Spa. maią się zjechać.

Słycbar.  z e  w wielu gałęziach wewnętrzney  
naśzey adn in is t racy i .  maią nastąpić odmiany  M i ę ­
dzy innetai  mówią,  że In ternuncyusz  naszego dw o­
r u  p r z y  P g r c i e  ottomańskiey.  Baron von Sturrner.

. zos tanie  g u b e rn a to r e m  w T r y t ic n .
X iez two  S a x e n  W eimar,  podało skargę hkwi 

d a c y m a  na seym do austregyalriogo rozs trzygmenia  
c a  inne xiążęce saskie domy. i przeciw Szwarc-
burg Sondcr s h a v fn .

Las Casds naiął sobie p ryw a tną  kwaterę,  i o-  
czekuie t u  rezołucyi .  względem inieysca na p r z y ­
szły swóy pobyt .  Z o s t a i e o n  do tąd  pod doz rera 
poiicyi.  i choruie  na oczy.  k tó rą  cho ro b ę  przypi-  
suia bawieniu iego na wyspie s. H

" P odług  gaze ty  ryzkiey.  w zamku praskim wy-
porządzaią i d o  pokoiow.

W ł o c h y
W iochy dnia 3  stycznia.  O t rzym a no  nieza­

wodną  wiadomość,  że rząd  austryacki  pos tanow i ł  
p rzyp row adz ić  do skutku zamiar swóy,  względem 
ustalenia wygoęlney, k r ó t s s e y  i tańszey kommu-

nikaryi włosko niemieckiego handlu  p r z e z  Clnven  
S p iu g e r -b e r g  albo In l i e n b e r g . \

W szys tk ie  wiadomości  o w szczę tych  w Nea­
polu  roz ruchach  n ie po tw i t rdz i ły  się,

tyT Pisa ie st  t e ra z  nayłagodnieysze p o w ie t r z e  
wiosenne.  Naypięknieysze kwia ty  wydaią zapach.  
Róży  i świeżey ia rzyny można  dos tać  w wielkiey
obfi tości .  \

Pod ług  wiadomości z Neapolu  p o d  25 grudnia ,  
od kilku dni W e z u w iu s z  płomienie  wyrzuca :  sezę-  
ściem po tok  płynący t r z y m a  się k ie runku d a w n ie j -  
szego. k tó rym  płynęła lawa. Wielka ljczba 
mieszkańców t e y  stol icy chodzi  do Portici dla 
oglądania lawy. k tó r ą  W ezuv ius z  w wielkiey b a r ­
d z o  i lości  w nocy z 25  gr.  wyrzucił .

T  u r  c y  a.
( Z  Kcrr. hamb. Kom tantynopol, d. a 2 g ru d .  

Potwierdza się wiadomość o wielkiem zwycigz tw ie ,  
odniesionem nad W^habita /r i ,  p r z e z  iednego z s y ­
nów Wielko rządcy Egyp tu .  Listy ,  z odnogi perskiey  
odebrane ,  wspominaią o k rw aw ey  bitwie,  między 
Wehabitami.któremi osobiście dowodzi ł  ich naczelnik 
/ibdel ch Boi Sond. a woyskiem tureckie™, zosta ą-  
cem pod rozkazami lb i„ im  baszy, syna W.eiko - 
rzadcy Egiptskiego. M uhamet Mi. & s y  Bitwa 
zaszła pod Mauwiah  o 7 mil drogi  od D rth y c h  
stol icy Wehabitów. Abdalloch  cofnął się do tw ie r  
dzy Bar id ach. o 4 dni drogi  od Dr<hych w okręgu '  
Ka»sinum. i zebra ł  tam swoie woyśka,  w nadziei  
poprawienia u t raconey  sławy. Klęska ta miała bydź  
tak wielką, iż, ieżeb Ibraim basza  korzystać będzie 
ze swego" zwyc ię stwa ,  całe pańs two Wehabi tow 
zniszczone zostanie*

F  r  a n c y a 
( Z  g a z .  beri. ) B a r y t  d nU  c, s ty c zm iu . W  d n i a  

3r.h królów, dawany był obiad familiyny u  dworu.  
Liczba gości wynosiła osób 12.

Praca Kommissyi Izby deputowanych nad kon­
k o r d a t e m , Kduje się bydź blizką swoiego cela. Pan 
Dcspatye ma zdawać sprawę z jey czynności

Dnia 7go było publiczne posiedzenie Izby depu­
towanych. ' Na mieysce zmarłego Vice - prezydenta , 
Pae-ct d e B a u re ,  wybranym został P . Ravez  Hrabia A m -  
bruoeac  złożył w imieniu kommissyi uwiadomieni* o pro­
jekcie d o p r a n a ,  wzglądem dopełnienia woyska,  x 
wniósł wiele popraw. Na wstępie Swou-go wniesienia 
r zek ł :  iż przyięty w Europie system at w oyskowy, 
wkłada i na nas przykry obowiązek,  do podobnyclize 
udawania się środków. Skutki naszego prawa kon- 
ekrypcyi ciężą dla całey Europy a stojące woyska 
których pierwsze urządzenie należy się b rancyi, przy­
musza do nienaturalnych wysden. S ą d ^ c  po zapale , 
■ jakim wielu członków Izby, przed zakończeniem na-

J t* l o „  » 6 w c ,  t z r z

iP V iwkoMówili miedzy innymi : Hrab ia  Caumont, B a rth e , la
R / V  S ul u berry C h a b r illa n ,  de la  B o u r d o n n y  e , de

b J» 1 c, de n , i ) u  B M i t ,  d»
C o m e t d ’ Incourt, M a ca rch y , Corbiere de S t  A id e g o n d t.
■A p r .w e m :  <1 de Serrel, ChauMin , , e„er . l
D u m a  Beugnot, Bourdeou , Dufont do I Eurc, Aarl 
Z ,  B ig n o n ,  M o rim i,  C a m ilh  Jordan , .n e ra l  U  
(Iran ne Duvergicr de Hauranne , Simeone, etc.

W  komissyi , przeznaczoney  do roztrząśm em *  
budżetu  , p rezyduie  X i«  C oety .  S ek reta rzem  .e.«

I 1' l’L>K o m ”ttt°aka< leiu ii francuzk iey  z to l j l  mimstrou»
doniesienie o nowemurządzenn* 

Z Z Z Z i o N i L f t o v  tea tr  fr .ncuzki ,



opery komiczne, ,  •  ieJen tylko t e . t r  TattJevi!, i  a * .
Iielodramy utrzymać.  a wrV

Angielscy bunkierowie , Barring i Irv ing , 3T 
[berlińscy kilku Hamburskich i Holenderskich , inny 
jusie teraz w Paryiu  , i ułożyli się z niektóry *m z na- 
ItKYch względem uskutecznienia w.elkmy pozyczłu.

List  ieden z P a r y ż a ,  w gazecie szwajcarskie j  
Umieszczony zawiera:  „Jes tem tu  i* w now \ lia * 
pełnie krain. Wolność,  z j a k ,  o wszystkiem w Pary­
żu dziś mówią ,  iest dziwem mepoiętym, kiedy się 
ją porówna z owym przymusem, iaki tu  dawmey p
jj |
0WiAlgiersko eskadra , po dwómiesięczney żegludze,

Wróciła do swoich portów. .
Słychać tu znowu, że Hiszpanija ma ustąpić tD r -

tugalń twierdze OUvenza. . _ . _
( Z  kor ham.) P a ry i  dnia 9. stycznia. Dnia o 

grudnia,  hrabia Wittgenstein , półko w mk w 1 gu l lo-  
henlohe która w Walencyi gernu.mem stała , zastrze­
lił się z pistoletu,  nabitego kilką kulami. Mie w i ,du ­
mo : co go do tev rozpaczy przywiodło.

Palma  przybył tn na j o wrót _  Stróf  
'tr Douay , który pozwolił uciec P. Maubreuil, został

Po dług gazet naszych, Nayiaśnieyszy Pan doświad­
cza boi u  chiragry w lewem ręku ; co lednak me prze­
szkadza jemu pracować z ministrami.

: Sztab ieneralny korpusu artyl leryi  zmmeyszony
także został od 345 do 3oo oficerów.

{ Z O e  tr. beob.)  Sławny Spontim, kompozytor He-  
ttalki i Ferdynanda Cortcz , otrzymał fist unarodowię-
nia vvtj Francji. .

Przeciwko nowemu dziełu P. Chateaubriand, vue-* 
le już wyszło pisemek. Jednego z nich jest ty tu ł :
O systemacie, którego trzymać się należy , ażeby zostać
ministrem. . . „  ,

Jenerał  d ’ Antichamp mianowanv jest Guberna­
torem Luwru , na micystu zmarli go P. Yaudrent.

W  Paryiu  utworzyło się tow- rzystwo przyjaciół 
sztuk. W  liczbie członków zuaydują się x ią 'ę ta  krwi
króle wskiey , i xiąże Wellington.

W  trybunale pierwizey instancyi dep1 i t sm entu  
naszego rozpoćsęła się sprawa mięitzy xią* u ni Ot Leans, 
a Panem Julien , teraźnieyszym właścicielem sali teatru 
francuskiego , którego kupno chce ten xniżę muc uzna­
ne sądownie za nieważne. Z tego powodu dzienniki 
nasze przytaczaj ,  history ,  teatru,  jak następnie :

„ Pałac Kardynalski, teraz Palais Roya! , wymu­
rował w rouu 16519 kardynał Richelieu , kt r* za ży­
cia i testamentem darował go Ludwikowi XII  , roku 
l 636. Ten  przepyszny gmach z przynależyiościami 
stał się uposażeniem 1 n ipa  I , x eria Orleans, jtd . nego 
brata  Ludwika XIV. Gdy salę widowisk, zwaną ope­
ry, zniszczył pożar po dwa razy, xiąże Chartres, wy­
ciec teraźnieyszego xiecia , kazał wystawić na temze 
samem miejscu .salę bbszernieys*,  i pięknieys/.ą od da- 
w n e y , 1 t.a to jest te rażnieys/ym teatrem • rancuzkim. 
P raw e  rok,. 179a zniosło ilposeżenią , mianowicie 
zmarłego xiecia Orleans, ale artykuł  jego 18 wyiął 
od tego zniesienia pałac Luxembourg, należący do Mon 
sieur , teraz Ludwika X X I l I . , i Palais - R  yel-, sacho- 
wując je i 'następcom. Zmal'lv xiązę Orleans, chcąc za­
spokoić swoich wierzycieli, podał pismo do zgromadze­
nia narodowego , aby mu pozwoliło przedać kilka or- 
kad i salę widowisk. Lecz zgromadzenie to pozwoli­
ło przedać część tylko a r k a d , wynosząc,  3 ,5oo są­
żni kwadratowych.  Póżniey , gdy xiecia zamknięto 
w  w.;<jZjeniu Opactwa, wierzyciele jego wyieduali u fo -  
ważnienie od niego, przedawania nieru' homosci on. goż, 
i |W tenczas  to sprzedano także salę teatru francuzkicgo; 
teraz- xi ,żę  syn jego chce odzyskać na tey zasadzie,  iż 
nie mogła bydź sprzedaną. „

Dzieńaiki  tu teysze  umieśóiły l ist  Pułkownika 
F ra n i  uzkiego M . . . pisany d. l y  s ie rpr ia  z Teru 
rż.r v<’ Persyi .  Wyraża  w mm — .. J e s t  nam tu  
b a rdzo  dobrze j  posiadamy względy Xiążęcia Ah-  
b a r -M irza ,  nas tępcy t r o n u  Perskiego, k tó ry  iest  
j t d u j r a  z naypięknieyszych ludzi, i k tó ry  mig mia­

now ał  swoim adjutantem. Mam pod  moietpi r o * .  
kazami aooo p iechoty,  i znaczną dość dział P a a  
H. . z  C en dowodzi  1000 ludzi; tyląz Pin B . . 
z* /W.. .  Piaca nam hoynie.  Cieszemy się bardzo,  
iż w Persyi  Śzanu.ą wielce oyczyzng naszg 1 z i o m ­
ków naszyebv ,

Odebrano w K >d’,x  smutną wiadomość,  iż ka- 
p r y  powstańców po łudniowo -. amery kań kich za ­
b ra ły  k.lna ok rę tów  kupieckich,  kt  r -  z V r o -
Cruz płynęły- i miałv h g ' 1? ladun,>b> iak” t  ‘- 
s t ry ,  sz taby s rebrne ,  tarbg szkarłatną,  1 inne k o ­
sz towne  rzeczy /

podczas obrad I / b y  P arów  wzg gdem wolno­
ści gazet,  X>ę Br og lio  gam* mocno podany p r o -  
iekt  Xiądz M ontsiquiou .  stawając w obronie  pr  »- 
iektuż udiwał z  szyders twem głos i jesta Xiązę.ua,  
J t i i to  (rzekłJ wspaniałym czynem X 'V ge ia .  »® 
a>ę łą zv z pat ryotami .  Oyciec mg > także po w y-  
bni bnmniu rew o lu cy i ' ch w y c i ł  sję tey  s t r  »ny. lecz 
lak aż za to od pa t ryo tńw  odebra ł  nagm-dę? G d y ­
by wola Króla nie była wiadomą Na t<- sł < 3 
sk czyi P. de T ' >ctj na mównicę,  i zą Jał. aby X  ę- 
dza M onte>quiuu  do p.-r ądku p r z y w o ła n ą :  gdyż 
w brew k>u.-tytucyi pozwala sobie m m siac  M o ­
narchę w tak-e rzeczy, 1 pogróżkami tamuie w o l ­
ność obrad T o ż  samo p< p erał  X ązę M ontm n-  
renet). Xiążę B m p l i  > podziękował swoim pr/.y-
iaeiołora, >ż się za niego uię'i, 1 del mu czas do na­
mysłu. Pros i ł ,  aby o t e n  nic w p r u to a u l e  m«
wzmiankowano; co te ż  nast pi ło.

N i d e r l a n d y .
( Z  Korr. ham h,) B ruxrtu  d. * 'go  s tu e rm a .  

Zpowodu ukazania się óżnych pą-zkwilow.czerrfą ych 
Ovoa świętego 1 nasz l‘/.ą i .wyznaczone są s e Jż  u a.

Pozawczoray mieliśmy tu  straszliwą burzę
z gradem, ’

Li«ty z Curacao pod d, 7 października dono-
sv:a. iz tam od 8 miesięcy d - sz rz  nie padał, 1 ze
wszystko wysrhł ; drzewa ut rac  ły hsc.e ; wiele
bydła zdechły Lękano się, aby flie zabrakła wo-
uy d - napoiu.

D i nmk antwerpski  umieścił kilka anegdot o 
Bon v  cie. k tó re  zapewne udzielił P La r Carer. 
Prz  t  cz“ mv z nich następoyące ; Powiedział  Ra- 
nararte o Neju i Muracie: Poczytnie ich za naywale- 
cznieyszrch ludzi; lecz, gdyby midi więcey ze dwie uncy- 
R 1 ozu mu. byliby moie naywiek'Zemi tchórzan 1. _  Czy­
ta o mu gazety a n g i n i e ,  donoszące o śmierci M u­
rata. Na to słowo: rozstrzelany, zawołał: Kalabryyczy-
kou ie okazali więcey wspaniałości' i ludzkości  L zy ta y
H Pandaley.  Au. ieduey łzy me uronił. -  Kuzma- 
wiaiac poufde z Jenerałem B e t  rand zapytał s,e go: 
do iakiey strony w początkach rewolucjo na1 e/.ał? Do 
strony Honstytucyyney (odpowiedział Bertrand) ;  a wal­
cząc za tron i nietykalność Monarchy, ledwom me zginął 
w'zamku Tuilleries. _ A  W  Pan? (odezwał się do L a , - 
Cases, uszczypnąwszy go za ucho) L  cz się po me py­
tam. IVsza c W  Pan wynio l d  się z  kraiw, byłeś Ai y -  
stokrata■ Osobliwszą iednak iest rzeczą, iz z  nas 1 .et , 
ia byłem Republikaninem. — Nieinaczey, ian *oo*n t- 
wszą, (odpowiedział Bertrand)-, musisz ato 1 ..nie 
przyznać, H  oddawna przestano cię liczy o w tey klassie.

P. MnubrcU.l.  oskarżony,  tak w i a d o m e ,  o Kra- 
dzi -ż  kleynptow żony Hieronima Bonnp  u m ­
knął ć,  1 b.  tn. wieczorem z więzienia w u i). 
Rozesłano za nim l isty gończe do wszyst ic nu s 
pogranicznych.  S ą d z ą , iz uda s»ę o 1 e r  an
dów. _________

A m e r y k a  
Dalszy ciąg poselstwa prezydenta Stanów na 0* 

twarcia posiedzw.aa kougressu: ( Ob. J*1 • • •)



Układy z Hiszpanią względem krzyw d naszego 
handlu i oznaczenia g ra n ic , co do główney rzeczy , są 
w  tym  sianie , ja k  były podług ostatniego uwiadomienia 
mojego poprzednika Kongressowi danego. Widoczną po­
lityką  rządu hiszpańskiego było, zwlekać te u k ła d y , a 
w p rzy ja zn ey  skłonności ku H iszp a n ii, w oczekiwaniu , 
i e  rząd je y  , przez uczucie sprawiedliwości , do wzaie- 
mnego równie słusznego ułożenia się przystąpi, rząd nasz 
zezw olił na to. N iedaw no , ze strony • rządu hiszpańskie­
go okazane zostało naleganie, o kończenie tych układów, 
na co się i rząd imsz chętnie w odpowiedzi swey zgłosił, 
i  należy spodziewać się, ie pojednawcza i przyiacielska po­
lityka , która zawsze radami naszemi kierowała , Inoże 
do słusznego i zaspakajającego przywieśdz ukończenia. 
T ym  czasem wiedzieć potrzeba, iż  dotąd iadney ieszcze 
nie uczyniono propozycyi, z  któreyby się wypadku tego spo­
dziewać należało.

Dawno ju ż  przewidziano, Łe walka między H iszpa­
n ią , a je y  koloniam i, wielkim stanie się interessem dla 
Stanów Zjednoczonych. Naturalną było rzeczą, ie obywa­
tele nasi wzruszeni zostaną okolicznościami sąsiadów na­
sz j eh. Zdaw ało się podobnem do prawdy, ie  ciągła wal­
ka na brzegach naszych i w sąsiedzkich nam kraiach, han­
del nasz przerwać, a razem osoby i własność oby wateli na­
szych dotknąć rnuśzą. Przewidzenie to sprawdziło się. 
Osoby, które pod powagą obydwóch stron prowadziły han­
del , poniosły podobne szkody , a w wielu zd a ­
rzeniach wynagm dzenie odmówione zostało. P rzez cały  
ciąg tey  'w alki, S tany Zjednoczone bezstronną zachowały 
neutralność: g d y ż  nie tylko w ludziach, ale ani wpieruę- 
dzach, ani w okręt ach lub potrzebach wojennych,iadney po­
mocy niedały. W alkę tę uważały one, nie za pospolite 
powstanie, albo bunt podniesiony, ale za woynę obywatel­
ską, m iedzy równemi prawie stronam i, które co do neu­
tralności równe muią prawa. P orty  nasze dla obu stron 
równie otwarte były: a produktu naszego kraju również przez 
obie strony wyprowadzane bydź mogły. Jeżeliby te osa­
dy swoię wolność odzyskać m iały, teraz potrzeba oświad­
czyć, źe rząd ten ani korzyści handlowych iub innych 
nie szuka, lub od nich nie p rzy jm ie , które od wszystkich 
innych narodów przyjęte nie są. T ym  sposobem, koloni- 
je  staną się stanam iniepodległem i , które od wszelkiego 
względem nas zobowiązania się lub obowiązkow, na za ­
sadach słuszney wzajemności nieopartych, zupełnie sa 
wolnymi. (.D alszy ciąg pózniey.)

R z u t  o k a  n a  s t a n  p o l i t y c z n y  ś w i a t a .
( Z  g a z. Ptyś. Zus&hauer. ) G aze ty  opowiadają 

zw y c z a jn i e  w szczegółach ważne  lub mnięy ważne 
wypadki  dzienne. Dobrze  czynią.Jest to ich powin­
nością. Lecz,  żeby z tych  wj'pa<fków uczyć się histo- 
ryi ,  którey one są osnową, a przez to podnieść poży­
tek z czytania gazet,  potrzebną  jest rzeczą, kiedy nie ­
kiedy, od tego chaos nieco się usunąć,  i uwolniwszy 
się od przeszkody szczegółów, objąć całość. Zda ­
rzenia  dzienne sa jednościami długiego szeregu liczb. 
Ka zda w szczególności może mieć tylko małe znacze­
nie: mjeysce,  które  w  szeregu zaymuie,  nadaje jćy 
p raw dz iw ą  wartość.

Rossya, pierwsza ściąga na siebie uwagę, nie t y l ­
ko szczęśliwych jey mieszkańców, lecz i ca łe j  E u r o ­
py. Zdrowie ci, wspaniała Oycpyzno!  Jesteś dzisia 
pychą  swych synów! w  dzieiach staniesz się praw dzi ­
w ą  ozdobą swoiego w i e k u ! serce moie radością jest 
p r zepe łn ione  równie jak i każdego patryoty, kiedy 
rozważam  twóy wzrost,  twoję postać obecną i twoją przy­
szłość. Lecz nie będę malował  twojego obrazu. Naywier-  
nieszy rys zdawałby się tylko st ronniczą pochwałą. Bo-  
jaźl iwe oko twoich  skrytych nreprzyiaciół  i za^i s tn i-  
ków; śmiały wzrok  twoich przyiaciół , zwracających 
n a  ci*bie uwagę; wysokie uczucie każdego llossyanina 
p rzy  wym ówien ia  im ien ia  Alexandra; są nayocze- 
wistszj 'm dowodem twoiey  w ie lkośc i , twojey potęgi 
i  twoiego szczęścia.

Zw racać  się, od kwi tnącey  młodością Rossyi, ku

Dozwala się drukować N iem czew ski Prof. 0 . Ki

starożytnym germańsko - łacińskim kraio  n, jest to sa­
mo, co przeyśdi  złagodnego poranku wiosny do jesien­
nego wieczora.  Lep ićy  zwróćmy oko /> i Ocean,  na 
t ransa t lan tycką Europę .  T a k  jest: i tam jest Europa!  po­
kolenia bowiem eu rope jsk ie  używają tam europevskićy 
ku l tu ry ,  jako ojcowskiego dz ie dz ic tw a , i  kształcą ją. 
Nasza część świata  opasuje wokoło atlantyckie wody, 

t ak  jak niegdyś świat greko - rzymski  opasywał  ś ród­
ziemne morze- I  tam jest kwitnąca m ło d o ś ć , a  po 
u p ły n ie n m  je d u e g ń  wieku, s to sunk i  m ędzy  Kossyą 
a - E u r o p ą  zamorską,  s taną  dę m uzę  g łó w n ą  o m o ­
wą bis to ry i .

G d y  p ó ł n o c n o  - amerykańsk im  s ta n o m  udało  
sig uwolni ć  od ty c h  s to sunków ,  w k t ó r y c h  one  
b y ł y  nie  jako  zakładem dla  p o ż y t k u  A u g ld  u s t a ­
n o w io n y m ,  i o g r o d e m  w a r z y w n y m  dla  ich admi-  
n i s t r ac y i  po l i ty  czney ,  nada ły  sobie  k o n s t y t u c j ą ,  
jak iey wymagata  właściwa p o t r z e b a  t w o r z ą c e g o  
się pańs tw a  handlow ego ,  i s to s o w n ą  do j e o g r a -  
f icznego ich po łożenia-  A po łożen ie  t o ,  jak, 
i ch  zachęca ło  i c z e g ó ż  im nie zapow hulało.

Ocean  t w o r z y  na ich p u b r z e ż u  dług ie  pasmo 
w y g o d n y c h  p o r t ó w .  Mie l i  d rogę  u t o r o w a n ą  do 
t e g o  wszys tk iego ,  coko lw ie k  dz ie łem  hand lu  b y d ź  
m oże .  Za  n iem i  r ozc iąga ł  się p raw ie  r ó  w n ie ż  
n i e z m ie r n y  k ray,  w z u p e ł n e j  j e sz c ze  sile n i e n ż y -  
waney  i bo g a c tw am i  n a p e ł n i o n e j  z iemi,  w róznywl 
k ie runku  sp ławnemi p r z e r z n i ę t e y  rzekami .  U żyli 
t ra fn ie  t e g o  wyposażenia .  Roz leg łe  kraje ,  od w ie ­
lu z t e v  s t r o n y  m o r z a  l e z ą c y c h  pa ń s tw ,  z a ­
m ien io ne  z o s ta ły  w p o ż y t e c z n e  prowóncye;  m ia ­
s ta  p r ę d z e y  u nich pow s ta ły ,  do  zaSczenia ,  b o ­
gac tw  i okazałości  p r z y s z ł y ,  aniżeli  w n i e k t ó r y c h  
częśc iach da w ne go  świata  d o m  jaki  wieyski  z b u ­
dowano .  L u d n o ś ć  w p r z e c i ą g u  l a t g o s t u  zw iększy  
ła się we t ró y n a s ó b :  a n a w e t  l iczba s t a n ó w
więcey  jak o p o ło w ę  się powiększy ła .  H ande l  ich 
rozciąga się na w szys tk ie  m o rz a ,  i no c m « i b  s t a ­
ją się oni  p o t ę ż n ie y s z e m i  ryw a lam i  Angli i .  
E m u la c ya  z tern pa ńs tw em ,  c o r a z  się powiększa,  
i n i eus tanie .  aż '  pó k i  j ćy  n i ep rz y ćm i .  W y n i o s ł y  
dum ny  ' t o n ,  jakj dla wielu pańs tw  Anglia  o k a z u ­
je, u ła twia  A m e r y k a n o m  os iągn ien ie  t e g o  ce lu .  
W  Szwecyi  i Chinach,  na m ocy  t r a k t a t ó w ,  z a ję ­
li mieysce,  k t ó re  Angl icy  niegdyś posiadal i;  na m o ­
r zu  s ro d z i e m n e m  przym us i l i  r o z b o y n .k ó w  m o r ­
skich do obawy,  k t ó r ą  niegdyś ty lk o  dla flagi 
angie lskiey mieli ,  i gor liw' ie  szukają  t a m  jak iey  
osady,  za p o m o c ą  k t o r e y  m o g l ib y  z r ó w n a ć  się 
w korzyśc iach , |  j?kie Anglia z G ib r a l t a r u  i M a l t y  
o db ie ra .  1 dokażą  t eg o ,  jak t y l k o  n o w e  n i e p o ­
r o z u m i e n i a  w E u r o p i e  g ło śn i e j s z e rn  u .• zy.nią ż y ­
czen ie  u t r z y m y w a n ia  w r ó w n o w a d z e  p o t ę g i  a n -  
giełskiey na m orzu -  C o d z ie n n e m  z a t r u d n ie n i e m  
A m e ry k a n ó w  j e s t ,  dążenie  do t e g o  cehi j  a g d y ­
by  im k o n s ty t u c y a  ich pozwol i ł a  t rzymać;  w oyska  
na obcey  ziemi; k to  wie, c z y b y  s ę w k r ó t c e  nie  
s po tka ły  na pu lach E u r o p y  z  angbdskiemi.  t a k . j a k  
ich  e skad ry  m ie r z y ły  się z f lo t a m i  angiolskiemi.

 *

R O Z M A I T E  W I A D O M O Ś C I
Zawiną ł  z S z to k u lm u  do S ta m b u łu  b ryg ,  A p p a -  

rpnee^ na ładow any  kulami dla r zą du  t u r e c k i e g o .
W  St. M i ł o  p ieką s u c h a ry ,  z ło ż o n e  w p o ł o ­

wie z p szenney  mąki i ka r tof l i ,  g o t o w a n y c h  p a r ą  
i z a r a b i a n y c h  be* w ody .  O k r ę t ,  k t ó r y  z  7 t r r e  -  
N a iv e  ( N o w e y  ziemi)  p o w r ó c i ł ,  i  wz ią ł  z sobą  p a ­
kę takich sucharów ,  p r z y w i ó z ł  ie nazad  b e z  ż a d n a -  
go zepsucia .

i t .  Cenz. Członek. — w Drukarni X X , P ija ró w .
PO jJATEK-



DODATEK DO GAZETY KURY ERA LITEWSKIEGO Ner r.

WILNO DNIA 22 STYCZNIA 18^8 ROKU

—  W i l n o  —
WileńtJde To vvarz.y;,tvv o Dobroczynności;  P0 * 

13 wieprzy ninieyszey gaztcie do puwszćihneney wia­
domości.  moWy ńńaiie na publiczmem T o  arzy • 
śtwa posiedzeniu tln.a i  6 przeszłego miesiąca g l‘h ■ 
dnia; gdy z dołączonego wykładu stanu Tow a­
rzys twa znaczne ha Członkach Towarzystwo  
składających ckazuią się tematierta dobrowolnych  
c f i f r ,  i gdy przypornesionych w tym roku niema­
łych wydatkach, dom Towarzystwa mt< ści te rai  
w  sobie około Ąoo osób; oprócz ubogich wspar­
cie  zmiasta biorących; spównrfu t ‘‘go Towarzyst vO 
w naglących zostaiąc potrzebach; wzywa w szy­
stkich członków swoich zawiniają ych ofiary; 
ażeby w jak najkrótszym czasie raczyli wnieyć 
do ka^y Towarzystwa należne opłaty,  czy to w g o ­
tow ych  pieniądzach; czy t  z w zbożu lub innych 
do zywnóści  potrzebnych produktach,  które wszy­
stkie po cenie targowejr przyięte zostaną. T o ­
warzystwo spodziewa s;ę, iż Członkowie zawinia­
jący zapisane ofiary zechcą uiścić się bez zwłoki  
z  tego  świętego długu, który jedynie przez litość 
nad nędzą biednych na siebie ochoczo zaciągnęli.

W przyszła niedzielę dnia 27. t. m. dana b ę ­
dzie ostatnia maskarada przezijaczoua na t nze 

cel jak poprzedzając,  t . j vt, na dochod ubogich: 
Maski, o których słyszeć się daje, każą l icznego  
spodziewać się zgromadzenia.

W drukarni XX. Pijarów u A lex a n d ra  
Żółkowskiego.

D. 13 t. m. wyszedł z druku Ner i o ó  Tygo- 
Bruka Vk 1 hrkiego w którym’ są następne' rn a £e ry­
je: Actum K mm ś vi odpr^wowaney przez lJP.
Kommisarzów Króla JIM. od o.’ ip. Januaryi do dnia 
15 Februaryi i6Ąt>. O strzelanie z łuku od zboru
na Kościół S, jyj cnała i o burzerie zboru* e t c .  -
Tamai a a bo Jezioro Pokutników, Powieść Irfdys- 
ka z B aijfltra. —  Bayka Trzewik,  Bót. i Pantofel, 
h a r a s ia —  Dalszy ciąg rękopismu zaaiezioućgoś

Ogłoszenie Preriufneraty:
P a m i ę t n i k  m a g n e t y c z n y  w i I e fi s k i 

wydawany będzie na r. 1818 w następnym porząd­
ku: Nr. IX wyydzie d. 51 marca. Nr. X  u 50 cz e r ­
wca. Nr,  XI d. 30 września. Nr; XII. d 51 gru­
dnia. Te cztery numera składać będą Tom t z ic i  
rzeczonego Pamiętnika, którego pierwsze dwa t o ­
m y  wyszły w ciągu r. i.&ld i 1817. Trenu mer ta 
roczna mieyscowa kosztuie rub. srebr. ?»/2. Prenu­
merować można u uiLxandra Z oic  unk -go  
w Xięgarni XX.  Pijarów. Prenumerata roczna z p o ­
cztą kosztuie rub. sreb. 4 i prenumerować można 
w  (jazetney Exgedycyi  przy Pocztamcie litewskim,  
liib po kantorach pocztowych, należących do teguz  
rocztamtu.

i f t iggo  m«c» S ty czni a  i 6go d n i a — Jan Iskrzycki  A*«eitoP
Rządu G u b e r : — E x p e a y t o r  Jan S oko łuw sK i— N acze ln ik  
S to ł u  F .  P e r z a n o w s k i .  _ . _

z. Od Rządu g u b ern ia ln ep o  l%iA.rkitgó o g ło szą  t ' f
i z  w  t u t e y s z i y  a ć  . r b o w e y  I z b i e  n a  w x i \c t - e  w  d i i e r ż a w f  
do J$l9 ro k u  M i ń s k i e g o  o d k u p u ,  b ę d ą  o d b y u ia c  s ię  i h - y -  
t i i c y t  ■ p i e r w s z a  $ g o  , d r u g a  $g-> “ t r z e c i a  o s t a t e c z ­
n a  J t  m  1 ca  t e r a ź m e y s ł c g o  i g i g  ro ku - ,  z y z ą c y  z a ­
t e m  w z i ą ć  t a k o w ą  d z i e r ż a w ę  , z e c h c ą  n a  p o m i e n i o n & 
t e r m i n y  l i  c y t  >< y i  p r z y b y w a ć  do  t ć y ż e  S k a r b o w e y  t z b y % 
z  p e w i e m i  e w t k c y a m i  , g d z i e  1 m  o k a z a n e  b ę d ą  w a r u n ­
ki. Lnu a  i z  s t y c z n i a  lR iR  r o k u .

S o w ie tn ik  Czohłokoue.
S e a r e ta td t  d r  c i  m o w ie  z*

1  K ^ r a m j ł i y a  S ą d o w a  t £ d u k ł c » y n a  G u b e r n i i  W - j ł y d -  
a k i e y .  P. d 1 k ;  y 1 K j j w s k i e y ,  u w U d a m i a  R u b l i -  z n o ś ć  , i i  
w  d  u s  h  2 X  8 2  i t  . o i - u  1 1 0  rn f e a  r o k u  i d ą c e g o  i g i g ,  
b ą  i s i e  a ę  o d o y  w « ć  L i o y a c y a  a r e n d o  w  n e y  p o « * s s y i  D o u t  
P o j e m  i Wicu , K n u i h i  u t . i s  w  p o w i e c i e  U i i b u n u k i t u  ,  G i *  
I . r . i i i  W o ł e u . l u e y  ,  g * l  d a  ą c y e h  G ę  1 w s i  K u i a h y n u ę *  ,  
O ó r o w * ,  H .1 Dr ‘ż ' ' ,  Z i i r u d z i a  O z e r t n ,  S p a s o w * .  \V o » 
l i r y  ,  Z s ; i  l » « i a ,  D . o j 8 i *  1 N a r a j o w c ,  w  g r u n o c h  d i f a r y . h ,  
p .  ł .  ż o o y - l i  , y , l i  w  o g ó  -  d j . *  p ł  •! m ę z k i e  » 15 7 0 ,  o -
p j . i u d ć  w i o n y o b  Ć m i . -  a z o w i  E d u k a c y y n e m u  c o r o r z .  e  p o  
r u b .  s r -  7 1 Ó 7  14; p  9 , |  —  W a r u n k i  P o a i * i * y i  o g D « z o > , o  
b ę c ą  f • r z v  L t c y : , c y i .  a l ó r a  n a  p i e r w s z y  h  d w ó  h  t e r n -  
t f s r l t  o d b y w a ć  s i ę  b ę d z i e  w  K o n t r a & t ę w e r o  m i e ś c i e  K i j i -  
v  . u  p r z e z  z e s ł a n e g  j t a m  R o m  n h . / i  C z ł o n k a  a  a a  O s t a t *  
wi  n  t i t m i n i e  ,  w  G u b e r n i ]  W <.ł y t i s * 1 - y  w  n i i ^ ś c i e  P a «  
w i e c i e  K r z u m u d  - u ,  w  n i i e y a c u  ą a r i a d a o i a  t . y ż  ij K o m i r i i -  
s a y i —  Dau , d a i ą  J t  Ś  y c z u j a  i g r ą .  , *$'. 2 2 , Ąr,o.

C z ł o n e k  K  n  n i » « y i  ,  ^ o ł y ń i k i  V V i c e  g u b e t -  
U S v O t  F i l i p  H r  P u t - - r .

P i a a r z  R u d z k i .

t .  N : ź e y  p o d p i s a n a ,  w z : ą w s z v  W  z a s t a w  w  r o k u  \ 9, x ą t
f l p rv la  ł i  dnia Ro . -dyi .yą ,  w Ł  dzki.n P.-wieoi** w okoó-.y1 
F. .db r s u  p i o ż i  ną d s t e d z i r t w a  J P  Karola Kosiń-kiego.  
za z ł ' t y r h  p '1 : igoo j co teraż  z r e p a c y  ą uozyni  do 2,000 
? g ć r ą , a p r z e . o .  uho , j i  t s  po«>p*va brzmi sż nadto i.ą 
praw e żai tawnym,  j -dnak  w aauiey rz e c z y  iedw« wsr toso 
zastawy w y  no u:. C> rzetelnie donaszając podpisu  ę —

M .  J u n d z u ł o w a  S ę d z i n a  G r a n :  P t t u  L i d z k i  g o .

ł. N  ze-, podpisany,’ na w v z e y  drukowane  donies ien ie  
W  Ju .zdz i ł ławey -Sędziney Gra  i iozney Ps u Lid/.lt: , rmś 
łi iuf.r  z a p e w n i ć ,  ii j emu,  w ł i ś  icielo wi  ̂ f  1 warku  Podbo-  
r t a  ó. '  hondy, y i  , y ik  w  ' em do óeaie ilu j at nazw ane ,  
fiata już Sa • i d /1 10,000 z ł o ty c h  J a ż»te n d o b rz e  «
n i u t z ą  j :<s war tość  r z e c z y w i s t ą ,  nie z « ś  ty lk o  na p t s w i e  

Ześta-a. nyiu brzm ą a.
K * r o l  Kosić k i .

t. C h c ący  wziąć m  siebie oswie* 
ćen ie  ulic miasta Wilna > lub ty lko  do- 
s ta rczen ie  p o t r z e b n y c h  do te g o  iriatery* 
a l ó w , Wzywają się na dzień 24  bieżącego! 
miesiąca s t y c z n i a , do  h h v  Skarbow ey  
Wileńskiey  dla l icytacyi.  D n ia  ż i  s ty ­
cznia 1 8 I8  roku.

O G Ł O S Z E N I E .
J. A u -  L i t e ł v s k o  W i l e n  k i  g  > G u b e  i t ^ k i e g o  R z ą d u  p o -  
W t ó r n i e  o g l 8gZa  s l ę :  j ż b y  ż  l ą c y  k u ^ i ć  s ; k a ; : b c i w v  IUU.

fowan.y w mieście Szawlach Dóm , r a c z y l i  przybyć ci!a 
licytacyi 1 kupienia ouego do tut.eyaz.ey Skarbowey Izby 

tormina: pierwszy 23^0, drugi zćgo i t r z e c i  tsłCe- 
• w y  J'^go ®»ca Kw ietnia  terazureyszego Rętń.— Koku

i. Z naydu ie  si^ Dooi do  p rzedan ia ,  
Sytuowany za B"anią ta tarską pod N re m :  
858 > k toby ż y c z y ł  nabydź  ma się ud ać  
d o  W. Budkiewicza w własnym iego  do­
mu pod K r e m : 2Ó4. na p rzec iw  S ta re y  
Policy i r dla u łożenia  się wzgl d em  wy* 
że y  wspomrrionego do p rzed aży  D o m u ;

3' Sąd  T a x a f  orsko K x d  ow i  żor sk i  u> majętności  [Jo* 
r a w c u w  pow/ec i  h o r v sow<kim s y t u o w a n - y . s k u tk ie n i
Rem,
3 ui t tu z-gim sept umbra tazęo ja t txuywi

ssy  Sądu Gf ł g  > M iń sk ie g o  z g o  Departamentu p o d



z y ą  majętności Hor a w ca w  pow iecie  B o ry so w sk im , a Ga- 
dziew a w  powiecie ( f i ley sk im  leżących przeznacza jącey,  
ag itu ją cy  s ię ,  uprzednią  sw ą  aw izaęyą  przez  g a ze tę  Ku- 
Ty er  a L i t t .  w s z y s t k i c h  k r  edytorów i Pretensorow W. B e ­
nedykta  B o ł iu c ia  h. Pisarza Z iem . pow ia tu  S łu ck ie g o ,  
o te rm in ie  pow tórnego  z ja zd u  swojego na dzień  zó mie­
s iąca  Decembra roku biegącego naznaczonym , zaw iado­
m i aj a c , f t ies tanność ich pod w a ru n k iem  amtnissyi z a ­
s t r z e g ł  ; Kiedy jednak tenże  Sąd  d o s tr zeg a ,  że c iż  kre- 
kredyttn  owie jedni bardzo \v 'm ałey l ic zb ie  tv czas ie  ude- 
te r łn in o w a n ym  r tannosć sw ą  ośw iadczyli ,  a dalsi an i s a ­
m i  p r z e z  s ię ,  ani p rzez  Plenipotentów swoich niejatuili 
s ię ;  ja ko w ym  powodem S ąd  na s t r a tę  czasu w  próżnym  
oczek iw aniu  , Marsa kredalna na uszczuplenie  fu n d u ­
s z u  nurażonemt zosta ją  ; kiedy w  stos-owność do wyrazów  
Remissy: ,, N ieczifniąc żadnych  zw łók  i o dk ładów , niezwa-  
, ,  żając na niestanność lab odstąpien ie  k ló reyko lw iek  st.ro- 
) t  ny  “  V\ y ra źn ie  c zy n ić  zw ło kę  za p  rzecz  a j ą  cey  ; obok 
teg o  i W własnetn przekonan iu  swojem ni eupatrując  
szczegó lnych  pobudek do odroczenia , pulecone sobie dzie­
ł o  znaydu je  się w  obow iązku  nayrych leyszcgo  ukończenia; 
a z  p r zyc zy n y  satney ty lko  n i  estanności k r  edytor ów, po 
zeyściu czasu napróżnein ich  przyyśc ia  oczekiwaniu; nie- 
jnn iey  powodem ib l tżo n e y  kadencyi T r z y k r ó l s k i e y ń k t j u -  
r y z d y k c y i  swojey odroczyć  musi  ; prze to  to z  sądy swoje  
odw ołoć na d z ień  t r z y n a s ty  marca roku  następującego  
jtgsggo k a ż ą c ,  pow tórzoną Uwizacyą do g a z e ty  KUryera' 
L i t t  w szy s tk ic h  kredy torów  'i pretensorow  W .  B en ed y­
k ta  B o łtuc ia  te n  je s zc ze  raz 'O sta tn i  w ezw a ć  postanawia.  
R żeby  zas w  ta ko w ym  term in ie  ryg o  M arca  , ciż
kredytorow ie  i  pre tenrórow ie  zd o s ta ta teczn ą  gotowością  
sam i p rzez  s ię , lub przez  P len ipoten tów  swoich do Sądu  
7iinieys*ego s ta w a l i : nietrtnity W slosownuść do Remissy 
Są d u  G ł łg o  M ińsk iego  zg o  Departament u niedoitnki Skar  
b< we ze  s k ła d ek  k r  edy torsk ich  u ła tw ia ć  d  eter minuj ąc ey , 
a żeby  każdy  z  KredytorÓW i  Pretensorow w  proporcyą do 
ka żd e g o  tys iąca  zło tych  w  dopótnrnku niesiónego po p ięć  
r u b l i  srebrnych  na ce l opłacenia p o tz l in  Skarbow i M o­
narszem u należnych , rem anentem  na fo lw a rk u  G adziew ie  
pod  konkurs idącym za liczających s ię , w espó ł  z Sa la rya m i  
D ekretem  Rem issyynym Są d u  G łłgo  M ińsk iego  2go De­
p a r ta m e n tu  dla Sądu  i  iego  Knncellaryi, tu d z ie ż  kom or­
n ikó w  i W oźnego p r ż e ż  Sąd n im ey szy  zadet er minowane  
m i,  pod k w i t  ka n ce lla ry i  te g o ż  Sądu p rzed  wpis- niem  
aktora tu  sw ojego  w n iósł  i z a l i c z y ł ;  pod nieochybnani 
ro zc ią g n ien iem  Warunku zakreślenia am issyi , nakazuie.  
i  naostatek ażeby żaden z kredytorów  i pretensorow nie- 
wiadomością w  te y  m ierze  sk ładać  się nie m ó g ł  ; p rzez  
n in iey szą  ń w iza c y ą  kosz tem  adm ini s tracy i  u ła tw ić  się 
m ającą , o strzega . Dan zg ią  Decembra z-z dnia.

F ranciszek  Gurski E r d y w i z o r  Prezydmący
W ik to r  Jab łońsk i  Podsędek S łuck i E x d y w t ror.
Jgnacy  Poklewski Kozieł Pisarz Ziem. Ptu Borys. E xd .

J ó z e f  Kozaryn Sądu E x d y w . Regent.

. ~ 7 “  . t ł  i
3 .  W e d l e  U k a z u  J e g o  I m p e t a t o t a k f r y  M o ś c i  S f i m o w ł a  

t ł n ą c e g o  c * ł ą  R o s s y  ą  e t o .  e t c .  e t c .
P o z e w  E d y k t a l u y  z  p o w ó d z t w a  U r o d z o n e g o  P i o t r a  

Z i e n k o w i c z a  b y ł e g o  C h o r ą ż e g o  i S ę d z i e g o  G r e f t t c z B  7 : 0  
P t t u  O s z m i a ń * k i r g o  p r z e d  S ą d  T i x a t o r s k o  E x d y w i z n r  k i  
v i  m a i ę t f c o ś c i  R o w n o p o l u  w  P t o i e  O a Z f f m ń a k i m  z a  R e m i s a ą  
S ą d u  G ł ł g o  L i t e w s k o  W i l e ń k s i c g o  a g o  D e p a r t a m e n t u  u f u n ­
d o w a n y ,  p o  u r o d z o n y c h ^  M i c h a ł a  H r a b i  T y s z k i e w i c z a  P u ł -  
k r w i n k a  w o y s k  P o i l c h  1 K a w a l e r a ,  M a r c i n a  W * ż y ń ł k ; e g o  
J V l a r s z a i k a  P t t u  O s z t r m ń j k i e g o ,  M a c i e i a  Z a b ł o c k i e g o  P r e z y ­
d e n t a  G r a n i c z n e g o  O i z S t t i a ń ,  B a r n a b ę  D e d e r k ę  b y ł e g o  P r a -  
z y d r a t a  S ą d u  G ł ł g o  r g o .  D e p a r t a m e n t u ,  J o a c h i m o w i  B o ł h a -  
r y n o w i  M a r s z a ł k o w i  P ł t u  W « ł k  o w y s k i e g o ,  K a z i m i e r z o w i  
i  A n t o n e ł l i  C z e c h o w i c z o m  M a r s z a ł k o m  b y ł y m  P t t u  O s z -  
m i a ń s k i e g o .  H e k t o r o w i  K a r ę d z e  M a r s z a ł k o w i  P t t u  K d -  
w a r y y a k i e g o ,  A m b r o ż e m u  b y ł e m u  P o d k o m .  P t t u  O i z m i a ń -  
A l o i Z e m u  P o i u c z n i k o w i  b y ł y c h  w o y s k  P o l - k i c h  J a n k o w s k i m  
S a m u e l o w i  W o ł k o w i  b y ł e m u  P r e z y d e n t o w i  Z i e m s k i e m u  Q -  
ł z i r t i a n s k i e m u ,  K a z i m i e r z o w i  R o d k i e w i c z o w i  b y ł e m u  S ę d ż i e -  
t n i l  G r o d z k i e m u  O s z m i a ń ,  B e n e d y k t  i  M e c h t y l d a  J s s n w i -  
c z o w n y ,  T e r e s s ę  N a r k i e w i c z n w ą ,  J a n a  I w a n z k i e t v i c z a ,  M a r ­
c i n a  B i e l s a i e g o ,  F o r t u n a t ę  z  K l t m a ń a k i c h  Z i e n k o w i c z o w ą  
C h o r ą ż y n ą  b y ł ą  P t t u  O a z m i a ń s k i s g o ,  W a l e n t e g o  J a n k o w ­
s k i e g o  S ę d ż i f e g O  G r a n i c Z r t e g o  O s z m i a ń . ,  A n d f z e j a  P o t o c -  
k  g o  S ę d z i e g o  G r a n i c z n e g o  P t t u  W i ł k o m i r s k i e g o ,  A d a m a  
W o i n i u s z a ,  7. X i ę d z a  M o r s z t y n a  M i c h a l s k i e g o  P r o b o s z c z a  
S  . z o r s o w a k i e g o ,  A n d r z e j a  Z m i j o w s k i e g o  R o t m i s t r z a  P t U  S ł o ­
n i m s k i e g o .  A n t o n i e g o  i  I z a b e l l ę  C h ą d z y ń s k i c h  S o w i e t o i -  
l o  w  T y t u l a r n y c h  i  S t r a b C Z y c h  P t t u  O s z m i a ń  ,  J o a n n i e  i  
D o m i n i c e  C z e r n i k o W n o m ,  J a n o w i  f ł e m b e r o w i c z o w i  R e g e n ­
t o w i  Z i e m s k i e m u  S ł o n i m s k i e m u ,  A d a m o w i  K r j a c k i e m u  S e -

c z y ń a H i e r a u .  J u s t y n o w i  J a s i ń s k i e m u  S ę d z i e m u  G r a n i c z u e m u  
P t - t , u  W i l e ń s k i e g o ,  J a n o w i  P a n k i e w i c z o w i  K a p i t a n o w i  w o y a k  
i ł o s * y v « l i i c h ,  S z y m o n o w i  M i e t m i e w i c r o w i ,  Ś t a r o z a k o ń ń e m u  
K l a c z c e  k u p c o w i  i  O b y w a t e l o w i  W i l e ń s k i e m u ,  S t a r o z a -

k o n n e m u  Z e l i k o w i c z o w i  w  S o ł a c h  m i e a z k a i ą e e n u j ,  c r a z  d 4 .  
s z y m  k r e d y t o r o m ,  i  p r e t e n s o r o m  d o  k o r t k u r » u  n a l e ż ą c y m  
P o  W i n c e n t e g o  B o r t k i e w i c z a  S ę d z i e g o  b y ł e g o  Z i e m s k i e g o  
P t t u  Z a w i l e y a k i e g o ,  S u k c e s s o r o m  Z e s z ł e g o  P i o r r e  Teczy -  
ł o w i k i e g o  B i s k u p a  B e l i n e ń s k i e g o ,  X i ę *  i» K a r o l a  R a d  ó w i ł -  
ł ę ,  W ł a d y s ł a w a  M o a »  o  w  a k i e g o ,  J u l i a  G r a f i n i ą  J u d v c k ą  i n  
p o s t  R a d z i w i ł ł ó w ą  X n ę  B e r d y c z e w a k ą ,  B e r b m ę  z ' S z c z y ­
t ó w  R u d o m i n o w ą  C h o r ą ż y u ą  b y ł ą  B r a s ł a w a k ą ,  T a d e u s z o ­
w i  K u n d z i c z o w i  B i s k u p o w i  i  c s ł o y  p r z <  ś w i e t o e y  K s p i t i l s  
W i l e ń a k i e y ,  I g n a c e g o  Z a w i s z ę  M a r s z a ł k a  b y ł e g o  p t t u  K o ­
w i e ń s k i e g o .  J a n a  Z i e n k o w i c z a  P u ł k o w n i k a  w o y s k  P o l s k i c h ,  
A d a m a  b r o ń - a  M a r s z a ł k a  d w o r u  S a s k i e g o ,  I g n a c e g o  i L i i -  
d o w i k ę  C h o m i ń s k i c h  S z a m b e l a n o w  d w o r u  P o b k i e g o  ,  S u k -  
c e s i o r o m  z e s z ł e g o  J e r z e g o  L i p n i c k i e g o  P e d s t o l ^ o  ’ i n f  a a -  
d z k i e g o ,  A d w o k a t a  S ą d u  G ł ł g o  L i t e w s k o  W i l e ń s k i ,  g o  2 g o  
d e p a r t a m e n t u ,  S t a n  z s k o n n e g o  J u d e l a  N e w s e l o w i c z s  G i u -  
s z k ę  S t a r o z a k o n e g o  R y t ó w  t a  B e r k ę  m i e s z k a ń c ó w  W > t  c b -  
s k i c J s  1 d a l s z y c h  w s z y  s t k i c h  y r i e r z y c i e l o w ,  P r e t e n s o r o w ,  
U e b i t o r o w ,  1 j a k o  f u n d u s z e  n a  s a t y s f a k c y ą  w i e r z y c i e l i  p o ­
ś w i ę c o n y  u t r z y m u j ą c y c h .  S t o g o w - i e  d o  o g ó l n e g o  z e  S z v .  
s t k i e r c i  O b z a ł o i A  s a m u  n a  S ą d z i e  z ł o ż y ć  e i ę  i n a i ą c e e o  r ą .  
c h u n k  u ,  1 o b j u s a i e n i a  ,  z  k t ó r e m i  Z a ł ł u i ą o y  n a y r v c h l e r  u  
c h o d z ą c  a s m ,  l a k o t e ż  w s z y s t k i m  D e b ł t c r o m  z m n i e y s z a - a c  
e x p e n a a ,  1 a k r s o a i ą o  p r o c e s ,  o  t e r m i n i e  D e k r e t e m  z i a z t i o -  
w y m  n a  o c z e w i s t ą  r o z p r a w ę  n a z n a c z o n y m  » w i z u i ą c -  o o z s r -  
w  P r o s b a c h  w  s k u t e k  D e k r e t u  S ą d u  G ł ł g o  D u e w k o  
W . U n s H i e g o  a g o  D e p a r t a m e n t u  n a  d n i u  a a g i m  n u e s i a c a  
7 b r a  i 8 « 7  r e k u _ z a p a d ł e g o  t s x ę  i e x d y w i z y ą  R ó w O o p o l a ' r i a -  
z n a c z o n e g o ,  1 D e k r e t u  z j a z d o w e g o  T a x a t o r s k o - E x d y w i z o r -  
s k i e g o  w  R o w n o p o l u  n a  d u i u  1 6  m c ,  X b t .  i g ą 7  z a J a d ł e e o  
1 o g ł o s z o n e g o ,  z  t e r m i n e m  s t a w a n i a  w s z y s t k i m  K r e d y t o r o m  
D e b i t o r o m ,  1 p r e t e n s o r o m  w  d n i u  z o  m i e l ą c a  7 b r a  , C , S  
r o k u  1 z ł o ż e n i a  K o m p o r t a c y i ;  o r a z  a k t ó w  m k w i z y o y i ,  k a l k u ­
l ą c y  1,  w e r y f i k a c y l  d e t e r m i n u j ą c e g o ,  o  n a k a z a n i e  w  t y m ż e  
t e r m i n i e  p o d  u t r a t ą  w s z e l k i c h  p . e t e n s y o w  s p e ł n i e n i a  k o m -  
p o r t a c y i ,  1 p r z y s t ą p i e n i a  d o  o c z e w u t e g o  w y r o k u  o d e t r u n -  
k a t ę  n a d p ł a t ,  t a k  o  k o n t o  k a p i t a ł ó w ,  j a k o 7  t e z  p r o c e n t ó w  
c o  d o  s u t u m  r e a l n y c h ,  o  k a s a a t ę  p r e t e n s y o w  n i e s p r a w i e d  i -  
W i e  p o f o r m o w a n y c h ,  1 o  e x t r a d y c y ą  o b l l g o w ,  d o  s a t v s f s k c v i  
C g o l n e y  w i d z i  b s - d ź  s i e b i e  o b o w i ą z a n y m ;  p r z e t o  z  w y r a -  
z o n e m .  d o p i e r o  O b z a ł o w a n y m i ,  1 w  p o d o b c y m  r o d e a i u  z  d a ł -  
s a e m i  D e b i t o r a m i ,  K r e d y t o r a m l ,  i  p r e t e n s o r a m i  o k a z a ć  s i e  
m o g ą c e m u  o  p r z y ś l e  c a ł k o w i t e y  a a t y s f s k o y i  z a  i c h  n . l e -  
z n o s c i  n a  f u n d u s z u  p o d  k o n k u r s  o d d a n y m .  C o  z a ś  d o  O -  
b ż a ł o w a n y c h  d e b . t o r o w  i  O o ż a ł o w a n e g o  B o r t k i e w . c z a  S ę ­
d z i e g o  b y ł e g o  Z i e m  s i l  l e g o  P t t u  Z a w i i e y . k l o g o  l a k o  K a w e n -

P  ! » i \ Z l w 7 i i ? OU , b y ł e g o  P r e z y d e n t a  G r o d z k i e g o  
I  o w i s t u  V V  i e n  k i e g o  u h  k a m i e n i c y  Z  d u j ą c e g o  o p a r t y  i f d -
p o w n d a i ą c e g o ,  a  r e u o ^ i c y ą  s u m m ,  z a  d o w o d a m i  p i s m a  i  
r a c h u - i k e m i  w y l a n o , c  s i ę  m a i ą c y c h  o  u z n a n i a  O b ż a ł o w r n e -  
g o  S ę d z u g o  B o r t r f j e w i c z a  o d p o w i e d z i a l n y m  s t o s o w m e  d o  
J e g o  o p i s u .  I  o  J o k  c y ą  n a  t e i n  f u n d u s z u ,  c z y l i  o  r o z d z i a ł  
p r o p o r c j o n a l n y  p o n u ę d r y  r e a l n y c h  w  l e r z y c i e l ó w .  I S a k o -  
m e o  o  d e c y d o w a n i e  t e g o  w s z y s t k i e g o  c o  p r z e z  w y n i e s i o ­
n e  i n a  p i e r w s z y m  t e r m i n i e  z j a z d u  S ą d u  E x d y w i z o r s k i e -  
g o  d o  D e k r e t u  ł ą c z o n e  ż a ł o b y  o b j ę t e ,  i  p r z e z  « p r a w ę  d o .  
w i e d z i o n y m  z o s t a n i e -  S f l l v a  n i e i i o r a t i o n e  t e y  ż a ł o b y  

. R l , l , u  * 8 * 8  ; » o a  J a n u a r .  i z  d m a .  W o ź „ y  n i ż e y  p o d ­
p i s a n y  z 6 z „ a I ę  , z  t a k o w y  p o z e w  w  s p r a w i e  p f o t r a  Z - e n k o -  
w l c z a  b y ł e g o  C h o r ą ż e g o  i  S ę d z i e g o  G r a n i c z n e g o  P t u  O -  
s i i . H a ń s k i e g o .  P o  J W W .  J M P s n o w ,  M B h a ł a  H r a b i  T y s z ' -  
k i e w i c z a  P u ł k o w n i k a  w o v s k  P o l s k i c h  1 K a w a l e r a ,  M a r c i n *  
W a z y n - k i e g o  M a r s z a ł k a  P o w i a t u  O s z m i s i L k i e g o  M s c i e i a  Z a -  
b ł o c - t f i e g o  P r e z y d e n t a  S ą d u  G r a n i c z n  g o  P t u  O u i n i d i h i e -  
g o  o r ^ z  d a [ t l y  h  W ż a ł o b i e  w y r a ż a n y c h  K r e d y t o r o w .  i  
p r e t e n s o r o w .  P o  J O .  J v V .  W i n c e n t e g o  B o r t k i e w i c z a  Ś e -  
d z i e g o  b y ł e g o  Z u m , k i e g o  P t t u  Z a w i l e y s k . c g o  J O X i ę o i a  K a ­
r o l a  R a d z i w . ł l ę  S u k c e s s o r o m  z e s z ł e g o  P i o t r a  T e c z y ł o w -  
a k i e g o  B * s k u p i  B e h n e ń  k i e g o .  W ł a d y s ł a w  M c t o w s k i e g o -  
J O .  J u h ą  G r a f i n i ę  J u d y c k ą  m  p o s t  R s d z i w i ł ł o w ą ,  X n ą  B e r -  
d > o z e u e - ą ,  B a r b a r ę  z  S z c z y t ó w  R u d o m i r i o - w ą  C h o r ą ż y n a  

y  ą  r a »  a w s k ą .  l a c l e u s s o w i  K u  o d z i e ż o w i  B i s k u p o w i  1 
c a  , . y  p r z e s w i e t n e y  K s p i t u l e  W i l e ń s k i e y ,  I g n a c e g o  Z a w i ­
s z ę  M a r s z a ł k a  b y ł e g o  P t t u  K o w i e ń s k i e g o ,  J a u c w i  Z i e n k o -  
w i c z o W i  P u ł k o w n i k o w i  w o y s k  P o l s k i c h  r  A d a m a  B r o ń c a  

u * r l Z * i k a  Af ° f u  S a s k i e g o .  I g u a c e g o  i  L u d o w i k ę  C h o m i ń -  
s K i c h  b t s m b e l s i i o w  d w o r u  P o l s k u  g r r .  S u k c e s s o r o m  z e s z ł e ­
g o  J e r z e g o  L i p n i c k i e g o  P o d s t o l e g o  I n f l s n d z k i e g e ,  A d w o -  
k » t a  S ą d u  G ł f g o  L i t e w s k o  W i l e ń s k i e g o  a g o  D e p a r t a m e n ­
t u .  S t a r o z a k o n e g o  K i a c - l i ę  k u p c a  i  o b y w a t e l a  W i l e ń s k i e ­
g o ,  S t a t o z a k o n o e g o  J u d e l a  N e w t e l o w i c z a  G r u s z k ę ,  I S t a -  
r o z a k o l i n e g o  R y t o w t a  B e r k ę  m i e s z k a ń c ó w  W D e ń a i c h ,  i  
d a l s z y c h  ó e b i t o r ó w  d o  p o w i ę k s z e n i a  m s g s y  f u n d u s z u  n a i e -  
ż ą c y c h  p r z e d  S ą d  T a X » t o r » k o  E x d y w i z o r s k i  w  m a j ę t n o ś c i  
R o w n o p o l u  w  P t f c i e  O s z m i a ń * k i r u  u f u n d o w a n y ,  i  w - y n i e a i o -  
n y  d o  K u r y e t a  L i t e w s k o  W i l e ń s k i e g o  d l a  t r z y k r o t n e y  » w i-.  
ż a c y i  p o d a ł e m ,  a t y m  w s z y s t k i m  k t ó r z y  n i e  s ą  w  t e y  G u -  
b e r u i i  z a m i e s z k a l i  a d  V s l v a s  p r z y b i ł e m ,

B o n a w e n t u r a  B a o c e w i o z  W  p .
^ R o k u  ł g i g  m c a  J a n u a r .  i s  d n i a  p r ż e d  a k t a m i  Ż i e n u  

I  t t u  W i l e ń .  s t » w a i ą c  o s o b i ś c i e  w o ź n y  w  g ó r z e  w y r a ż o ­
n y  p o d a n e g o  p o z w u  r e l a c y ą  z e z n a ł .

P r z y j ą ł e m  D o m i n i k  R o n i a n o w i c z  Z i e m .  Pttu W i l c * .
Regent.



DODATEK. T R Z E C I  DO GAZETY K U R I E R A  L IT E W S K IE G O  Ner 7.

W i l n o  D n  i ' a 22 S

, O B W I E S Z  C Z E N I  E 
Polne ProwiantskieKommissyoniers two ©<J. 

dzielnego Litewskiego Korpusu, stosownie do 
woli JEGO CE SA R ZO W IC Z Q W S K IE Y  MO­
ŚCI t W IE L K IE G O  XIĘCiAr K O N ST A N TY ­
NA P A W Ł O W IC ZA , ‘■wiywa ninieyszym ży­
czących wcyść w targi  licytaeyine na do*ta. 
wę dla tegoTŚ korpusu zapasów prowiantu  
i fu rażu ,  ®d daty igo czerwca 1818 do 
dnia igo -stycsnia *1819 roku, a wszcaegul. 
ności: dla oddziałów Gwardyi. Kompanii  Ar- 
tylleryi i innych Komend w Warszawie  znay- 
dqiaoyoh się, >do Warszawskich i Pragskich 
magazynovy: mąki *iS,365 czetwertni  4 cze- 
tweryków lub też żyta i 8 a55 korcy W a r w a  w. 
skieh, k rup  1 5 28 ezr twier tn i  5 czetwierykow 
24 garcy. owsa 57195 cze tw ie r tm  4 ezetwe- 
rykaw. 6 garcy, siana 247721 pudów 10 f un ­
tów, słomy 37820 pudów 20 funtów. Dla 27 
pieszey dywizyi rozlokowanej  'w 'Grodzień- 
skiey Gubernii w  powiatach: 'Lidzkim, Nowo­
grodzkim, Słonimskim, Różańskim, Kobryń-  
skim, Brześć - Litewskim, Wolkowyskim, Gro­
dzieńskim i Pruźańskirri; niemniey, dla nie- 
ualeźących do tego  ‘korpusu,  lecz w obrębie 
•nego znayduiących się mieyscowey-straży: gro. 
dzieńskiego ^garniaonowego 'bataiiaau, i -Powia­
towych Jnwalidnych komend, a w  ogule na 
Grodzieńską Gubernią mąki 50,527 czetwertni,  
krup 5780. czetwertni  5 czetwerykow 2 gar- 
ce. Dla uSey preszey dywhzyi Tożlohewanćy 
w  Gubernii  Wołyńskiey,  w powiatach Oabień- 
skitn, Łuckrm, Kowelskim, Włodzimierskim 
Ostrogskim, Pasławskim, Rówieńskim, K r z e ­
mienieckim, i Starokonstańtynowskim ; nie- 
mniey, dla ni<?nał«sżących do tego  korpusu 
mieyscowey straży Powiatowych Jnwaiidnych 
Komend, a w ogóle na Wołyńską Gubernią: 
mąki 5q4 4 i cze twer tn i  2 czetvvervki, k rup  
5706. czetwertni ,  7 czetwerykow yd.* garcy. 
I w Obwodzie Białostockim dla nowo-formu* 
iąeych się dwócli greaadyerskreh 4 iednego 
karabiniernego połków, w Powiatach; Biel­
skim i Brańskim; tudzież, dla nienaleźących 
do korpusu: mieyscowey straży: Białostockie­
go garnizonowego batalionu, i powiatowych 
Jnwalidnych komend,  u  w ogule tia obwod 
Białostocki: mąki 16807 czetwertn i  4 czetwe­
rykow, i k ru p  1294 cze twertn i  3 cz t tw eryk i  
i garcy.

T arg i  na dostawę prowiantu i furażu dla 
woysk w W arszawie  i okolicach onćy kwa­
terujących, w myśl woli JEGO CESAKZOWI- 
C Z O W S K IE Y  MOŚCI W IE L K IEG O  X 1ĘCIA 
agitowane będą, w tein Koimnissyonier- 
stwie w miesiącu marcu roku bieżącego targ

: y c z n i a 1818 B  o k u.

O Ił U i l  B A  E  H I E.
TIoACBOe UpoBionrilCHoe KoMMnciGHepcmBO 

om^b/iŁHaro JlnmoECKaro K opnyca , no  woBe^b. 
Hiio E F O  iRMH E P A T O P C K A F Ó  B L IC O B E . 
CTBA r O C V 4 APH : i |E C A P E B H B A  n BE.4II- 
KAFO K H A3H  K O IlC T A IiT M H A  T1ABAO- 
RIFIA, ąbyiaoniB u p e3t  c ie  bl>I3obij nie/uifoumx-b 
Kł> m o p ra s l t  ua nocmaBiiy ąm i rrpo^oBO^&cniBiU 
ce ro  K opnyca  Cb i r o  Ł o n a  1 8 18 n o  \ e  TeH- 
Bapa 1819 roąoBb npoBkm rna u  R y p an ia ,  hmbh. 
ho: 44a pBapgofiGKHSb :no4KPEfb, A p i n u ^ e p i ń -  
c k h x ł  p o n tb  rx n p o 'iu x b  K om oh^ł bb  B ap rn a-  
r b  H axo^am tixca !b ł  Bapm aftcuie n  I lp a r c n ie  
M iraacf iu Gi a i y n n  1 2 ,5 6 5  u e n i B e p r n e i i  4  ueniBe- 
p.nioBB HTin •BMbcnio oHoii p a u i  i 8 ,255  B a p -  
iuaBCKnxŁ KopujoBŁ.; K pynb 1 , 0 2 8  ueniB epm eił 
5 ueinBepHKOBB 2 i  r a p a p o B b , oBca 6 7 , 1 9 5  

ueinBepmefi 4  uernBepuKOBb, 6  rapnip iB b; cbna 
2 4 7 , 7 - 2 1  n y ^Ł  a o cJjyHmoBb, co^ombi 6 7 , 8 2 5  

nyą-b *20 (JiymnoBŁ J \m \ 27 >nbxonrnoii ,4hbh~ 
3iu p a c n  04 o m e« u o ii Fpo^ueHCRoft 1'yGcpuiH 
bb no B b m ax ii: -Ah^crom b , H oB orpy^cK O ^Ł ,  
CjlOHIlMCKOWb., PoJKaHCKOMti , Ko6pHHCKOMŁ ■, 
Epecmb-AunpncKOM-b, Bo.TKODbicKOMb, F p o / i -  
HeHCKofjwb u  lipyiRdncKOMB, a  rnaKBiRe ą jih  
H en p B H a^ w su iw x T , r ł  ‘K opnycy  , ho b ł  p a -  
ie u b  o*j2r.r iiaxo4fimti\0B nH ym peuneu  e m p a-  
jkh Fpo4Hi acKarro I'«ipuM3:>HHaro BarnamioHa u  
y h^^ubixb 11 HBa 1 haubjxi> Kofuan/jB, Bcero n o
1 poĄHeHCKOfi Fyóepiiin TviyKU Soozy  uemBep- 
ineu, Rpyrił. 6780  uem B epm eń 5 ueroBepnKCBb
2 r a p n u o r s B .  -28 ‘r i b x o m u o f i  4U b w 3;h  p a c -  
n o a o J K e n n o ń  B o a b t h c k o A  F y o e p u v n  b ł  I I o B b -  
rnaxB: ^ 4 y b e n c K O M b ,  A y p u o M B ,  KoBe^&CKoarb,  
B i s  n iM npcR O M B , O c m p o r c K o a i u ,  3  a c a r  bc k o  m u,  
PdBeH ciioM Tj, .KpeMeneBiROM-b u  C  m  a;p o k  o  h  c ni a h- 
rnniroKCKoMB; a  n i a u t i K e  m Ą A n  11 e n p u H o 41  eh-i;i- 
i u k x b  K t  K o p n y c y  ' B n y m p e H i i e a  cn r p a a iH :  y b -  
3 ,; im rx B  'HHBa^H^HbiKb K o j u a n s b  s c e r o  n o  B o -  

vibiHCKon F y & e p H in :  M y m i 5 g , 4 4 i  ’l e i n B e p m n  2  
u e n i B e p H K O B i j , ‘K p y ' i i i j  6 7 0 6  H c m E e p n f e S i  7  

HemBepHKOBŁ 7 1 .  rapHnęoBŁ n  b ł  B b A o c m o i ę -  
K oił o 6 i a c r n n  44a '^ o p s iH p y r o u j iH x c a  -bhobł 
,4ByxTj FpeHaflepcKiix’b n -ochoto K apa6nH ep- 
Haro n o 4KOBb bt» Bbi&cKOMH m BpaHCKOM& 
I I o B b n r a x - b , p a n n o  He n p n n a ^ ^ e jK a u tH X ’b ki» 
K o p n y c y  B n y m p e H H e f l  c n ip a jK U  B b A o c m o K C K a -  
r o  1 n p H u ą o H H a r o  B n m a A io H a  u  y b s ^ H b i x b  i r a -  
u a A n 4u f c i x t  KOMaii^Ł B c e r o  n o  E b A o c m o K C K o ft  
o G ia c u r n :  M y im  1 6 8 0 7  u e m B e p m e ń  4  H c r n B e -  
pnKOBi> h n p y n b  1 2 9 4  u e n i B e p n i e ń  3 u e m B C r  
p H K O B b  5  r a p u U J O B b .

T o p m  t o  noc  cranny  n p e n iau rn a  h (fiypa- 
jko 44a BoficKb bi» B ap u iasb  h  OKpyauiocm u 
B Bapm npyrom uxb cb  ymRepHiąeHia E F O  HM- 
I I E P A T O P C  KAFO BŁ1C0 4 E C T B A  l^E C A P E - 
BM4A 6y4ynib  n p o n 3BOAtimbca b ł  ce&ib Kom- 
MucioHepcnifib b ł  Mapmk Mbeau;b ce ro  r o ^ a ,



p ie rw szy ,  11, d rug i  i 5, a t rzec i  15 dn ia  m a r ­
ca, a p rzy  tem na dobici* t a rg ó w  dni t r z y  j 7 
19 i 20 dzień tegoż miesiąca marca.  Dla woysk 
zaś w gran icach  P ańs tw a  Hossyyskiego -rozpo- 
łożonych. S tosownie  do u rządzen ia  P ro w ian t -  
skieg* w d n iu  a$  m arca  1816 ' r o k u  N a y -  
w y ż s z y m  Rozkazem  konf irm ow anego ,  ‘czy­
n io n e  będą ta rg i  w  S karbow ych  Izbach w  
G ro d z iem k iey ,  na dostawę p r o w ia n tu  wyra .  
chowanego na Grodzieńską Gubernią  w  -rme. 
siącu lu ty m  r .  b. t a rg  pierwszy 4 , d rug i  6, 
a t rzeci  8go, dnia  lu tego,  n ad to  dni t r z y  dla* 
dobicia  t a rgów  10, ra.  i dzień  tegoż-men; 
w  G u b ern i i  W o ł y ń s k i e j  na dostawę prów ian .  
t u  w yrachow anego  n a  G ubern ią  W ołyńską po.  
dobnież  w miesiącu lu ty m  b . ,p ie rwszy  21,
d iu g i  2 5 , a t rzec i  dnia  25, lutego; nad to  t rzy  
dni  na dobicie  targów: 27 ‘lu tego  1 i $ m a r ­
ca ; w  Rządzie  zaś obwodu Białostockiego na 
dostawę p row ian tu  wyrachow anego  na obwod 
Białostocki naznaesone  targi  w tyćhźe samych 
t e rm in a c h ,  co i w  G ro d z ień sk ie j  SkarboWey 
Iz bi ŝ •

S^®sownie do woli JEGO CESAR 20 - 
W l C Z O W S K I E Y  MOŚCI W ie lk i e g o  Kięcia 
Życzący  wziąć na siebie L iw e ru n e k  obowią­
zani  są dla żabegpieczenia w tem  względzie 
s k a r b u , zlozyó k a u cy e  na piątą część L iw e .  
r u n k o w e y  S um m y,  a po zawarc iu  K o n t r a k tó w  
będą niezwłocznie  w y d an e  K o n t r a h e n t o m  za­
datki naprzód,  rów nież  ń a  piątą  część Surnmy 
L iw e n m k o w e y .  lecz >£& osobną iuź kau c ją .  
P ien iądze  Z a d a tk o w e  p rz ed  hadeysciem t a r ­
gów będą przes łane  do Izb Skarbow ych ,  aby  
Ko: .c rahenci  ' t i ierniełi  maymnieyszey zwłoki  
w  odb ie ran iu  ©nych

W a r u n k i  p o tw ie rd za n e  p rzez  JEGO '<€E- 
S A R Z O  W I C 2 0 W S K A  M O  SC mogą w  k a ż ­
dym  czasie bydż widziane  p rzez  życzących u s k u ­
teczniać wspomni on ą do»tawę , a lbowiem te  
znaythńą się tak w t e m  X o rn m i ssy o n i e rs t w i e , 
iako t.»ż w izb ach  Skarbow ych  Grodzieńskiey 
W o ł y ń s k i e j , i w  Rządzie  O b w o d u  Białostoc­
kiego.

nepBfcift 11, nmopofi 15 a  m pem iń  i 5 micm, 
a aambaib nipa nepernopacKa 17, 19 u 21 hucab 
nroroiKe mapma Mqa.  'A gaa boAcrb bb i rpaau .  
paxB P occ ia  pacnoaojKeaHLix-b n a  ‘ocHOBaaia 
n w o a ieH ia  o RpoBiaHniCKOMB ynpaEACHin' bb 
25  4eHb Maprna '1816-^043  B ŁlC O ŁlAMIIIE 

JKoHcfmpMoBaHHaro Bh KaaemmiXB llaAamaxB 
naxa  mo: b ł  IpoAHeHCKofi, >Ha nocmaudy n p o ’ 
B ia m n a  H cuacA eH H aro 'no  T p o A n e n c K o ń  b y  Gon. 
m u  'iiŁ -^eBpaAb Mhcnpb cero roąa m v pBŁifl 4, 
amopou G u rn pen iiń 8 u h c a b  ,  a  oambwK-
m pn uppemopauiu  -10, 12 u i4  uuc,rb m o ­
row e  •^.•ripaAn ; obi, Boałihckoh na nocm aB. 

-Ky -npoaiaama ucuacieHHaro no  Bow m en,  ft 
*1 yoepHin cero  -roga ibb n i o M ^ e  'dicBpa^b 
wąb nepBŁifł -2 1, Bmopoii 2 5 a  rnpeniin 25
'‘thcał , a 3anjbMfc inpn nepemopjKifa 27 tbe -
Rpaaa 1 a  5 Mapma, u b ł  ^ o c m o K c n o M i ,  
oGyiacmnoMB IIpaBAema na nocrnaBiTy npOBian- 

m a  iicsmcACHHaro no Eb.łocrnoKCKoa o6A&crim 
Bb n.ba:e caMbie cpoKH >KaKb u bb T p o a n en -  

■CKoń Ka3eHHofl Ila^amb.

n o  cońsBoAeuiio E r o  HMIIEPATOPCKA- 
1 0  BLICORECTBA IJECAPEBIPIA we^aiou^io
B3anib Ha ce6a n o a p a a t ,  n p a  c e n t  pasb 40A- 
Jkhbi e t  o G e a n e ^ e H ie  KaaHbi n p e ^ c m a B n im ,  3 a -  
Aoii- na ri/imyio uioabko uacmr, noApnąHoii cyai- 
mbi; a no 3anAK)UeHin KOBrnpaKrnóBŁ HeniegAeu- 
ho  Sytym i .  Bbi4anbi no&pHąaimjfłaicH 3a4arnKH 
bb nepcA t  monie 40 rmnioń l a c m a  iroąpa^Hofl 
cyMMbl noąB ocó6b.ie 3aAorn, 3a4amo'JHbie ąenb- 
ra npe4B \HacmynAenietoL rnoproBB 6 y 4 jm b  
BBlCAaHW BB KaseHHbie rianamŁi 4a6bi
4"BiuiecB humćuo "HeMegAH -juor/.u j ioxyuanu. 
OHbie. '

K onam pn y tn bep>k4en młie ETO lIM IIEPA  
TOPCKHME BblCO^IECTBOMŁ E[ECAP E-
B l l  i E M b  ą a u  T ipc4B H B 4en ia  %HteAarommvii> n p u  
citxB mopraxB bo Bcauoe BpeivtH moh?ho bh- 
ą b n ib  k ł  cc mb KoMMucjonepcmfib , ą  pap.Ho ii 
BB Ka3eHHbIxB IlaAamaxfc : rpi>4neHCKoii, Bo- 
ABincKofi a  bb EbAocmoKCKoaiŁ obAacrnuoaife 
l Ip a B ,teH in .

Oóepb *- I lp o e r Q H in /n e H c m e p b  u  H a e a A e p b  C K p e d n v ^ i u ,

VAeitb RoAtMłiciouepcmea E ny kos c/ciii.

CeApemapb Py-Jia/Si;


